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Pięciolecia Krzywdy urzędniczej
Wloką.ca się od lat pięciu sprawa uposażenia 

pracowników państwowych obchodzić będzie ju ­
bileusz niedołęstwa i fzłej woli. Aż do czasu u- 
stalenia granic Polski i utworzenia tajemniczej 
w iększośc.i parlamentarnej mogło społeczeństwo 
rozgrzeszać się wyjątkowem położeniem .ze- 
wnętrznem. i wewnętrzuemi, które pozornie przy- 
■ a/inmej przeszkadzało w załatwieniu tego pro­
blemu. Az do tego icziąsn mogli pracownicy pań­
stwowi łudzić się myślą, że składają ofiarę dla 
1 aiistwa i że społeczeństwo, sejm i rząd tę 
ofiatę uzna.

Tymczasem stała sie rzecz zupełnie prze­
ciwna. Ta część społeczeństwa i sejmu, dla któ- 

I.rej ś\\ iat. urzędniczy jak największe położył ofia­
ry ze sflrowia i mifeńm! doszła do przekonania, 
że nędza urzędnicza jest pewnego rodzaju tra ­
dycją. z która, zrywać nie trzeba. Podobnie jak 
niegdyś społeczeństwo Cezarów rzymskich przy­
zwyczaiło się do torturowania niewolników, tak 
samo i dziś nędzą pracownika państwowego nie 
w'zniszą nikogo. Jest to fakt tak się sam przez 

rozumiejący, ze można go użyć do... rek la­
my kupieckiej.

Z tego punktu widzenia traktowana była ca­
la śprawa uposażeniowa za rządów narodowej 
większości, a ostatnie rezolucje senatu są tylko 
publicznem u sankc Jonowaniem krzywdy. ^ P a ń ­
stwo nic może uposażyć sw oich pracowników 
tak. jakby należało — mbwił na jednemi żebra­
nin poseł chjeny. Mączyński — lecz w miarę 
jak się skaib państwa napełniać będzie, w miarę 
togo i t. d. i ,t. d.“

.kast to oczywiście podwójny fałsz podnie­
siony do potęgi zdemoralizowanej epoki. Przede- 
wszystkiem państwo polskie nie jest biedne i 
może wyposażyć urzędnika, a po wtóre wina 
pustki w skarbie w całej swej okropności spo­
czywa na obu sejmach. Jeżeli wpływy do kasy 
państwowej są,'skandalicznie nizkie, jeżeli staw­
ki podatkowe komicznie mlałe, jeżeli tysiące bo­
gaczy i miliarderów* ma przywilej wolnego na­
ciągania państwa — temu przecież świat urzędni­
czy winien nie jest.

Możnaby jeszcze i temu wybaczyć, gdyby 
państwo na tej krzywdzie lub jak się dziś deli­
katnie nazywa —- oszczędności, zyskało. Lecz 
niestety, ofiara urzędników wyszła na wyraźną 
szkodę i dysbonor państwa. Wynikiem tych o- 
szB fldagpi jest administracyjne bezhołowie, ko­
rupcja. łapownictwo i zniżenie całej warstwy

urzędniczej do rzędu najmitów, ludzi społecznie 
przygwożdżonych do naturalnej nędzy, wyjętych 
z pod praw a demokratycznej sprawiedliwości i 
pozbawionych pretensji do kulturalnej stopy ży­
ciowej.

(idy cały świat handlowcy, przemysłowy, ob­
szar uięźy i proaufccyjr*) cieszy się życiąm i 
.wolny jest od wszelkich.ofiar* i samoogranicze- 
nia na rzecz państw a — rzesze urzędnicze jęczą 
pod brutalną pięścią bogactwa.

Oczywiście, że ten stan dłużej utrzymać 
się nie da. Urzędnicy tworzą żywą armję we- 
wnętrznu pracującą dniem i nocą we w szystkich 
komórkach państwowych. W Polsce znaczenie

rnasy urzędniczej jest teńi większe, że tu się 
skupia cały myślący, czujący i pafjotyczny; 
złom intelieentnej duszy narodowej. Niezrozu­
mienie ’ ażności tego faktu dowodzi.;"że ludzie, 
którzy głosują za niedożywiaiiiem tej najważniej­
szej arterji państwowej, cierpią na zanik socjo­
logicznych i politycznych komórek mózgowych.

Pięciolecie państwa potwierdziło najwy­
raźniej prawdziwość tej tezy. Dlatego czas naj­
wyższy, by ta  część społeczeństwa, która jest 
odpowiedzialna za dzisiejsze stanowisko rządu, 
przestała się rozgrzeszać rakim niedorzecznym

(Ciąg dalszy na str. 2).

Sprawa Jaworzyny przed trybunałem haskim.
Warszawa, (AW.) ,,Gazeta Warsz." donosi z 

Paiyża, że rada Ligi Nar. na skutek propozycji 
Radey Ambasadorów postanowiła skierować sprawę 
Jaworzyny do Międzynarodowego Trybunału Roz­
jemczego w Hadze, aby zasięgnąć opinji tego

ciała. Dopiero po otrzymaniu opinji trybunału ha 
skiego Rada Ligi1 ^Narodów prawdopodobnie w 
grudniu zajmie się definitywnie rozstrzygnięciem 
sporu.

Nieustające przesilenie rządowe.
P. Seyda na ustąpi, P. Sbirmunt ma objąć jego stanowisko.

Warszawa. (Tel. 
formacjami o odbytej
p. R. Dmowskiego z p. W itosem,-utrzymuje się J p. Skirmunta na to stanowisko, 
pogłoska, iż sprawa ustąpienia p. Seydy ze sta-i

1. wł.) (G). W związku z in-inow iska ministra spraw zagrań, stała się po- 
ej przed 2 dniami konferencji, równic aktualną, podobnie jak  i kandydatura

Niezadowolenie w klubie „Piasta“
Piast boi się zwołania Seimu.

Warszawa. (Tel. wł.) (G). .Odbywające się 
tu dw udniowe obrady zarządu klubu Piasta, pro­
wadzone były naogół w duchu pessyimstyczm m. 
Na posiedzeniach ujawniły się duże rozbieżności 
opinji w sprawie celpwości polityki prowadzonej 
przez obecny rząd.

W wyniku obrał w'chwa’ono: 1) zwrócić 
się z szeregiem dezyderatV.v, do p. Witosa jako 
członka ich klubu i prezydenta gabinetu, 2) zwo­

łać na 1. października b. r plenum klubu dla 
powtórnego omówienia tych samych śpraw i 
wreszcie zdecydowano, iż nie ma potrzeby 
zwoł\ wania Sejmu przed 15. października b. r.

Co się tyczy ostatniej uchwały, to klub P ia­
sta poszedł całkowicie po linji zyczeń rządu, 
który pj&gpB odsunąć termin zwołania Sejmu 
na najbardziej odległe miesiące.
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komunałem, jak brakiem pieniędzy w kasie. Jest 
to bowiem stanowisko tchórza, który się boi 
własnego racannku sumienia Pieniądze znaleźć 
się muszą). Nd to jest stejml, !na to jest rząd, by 
pomyślał o źródłach dochodu.

W państwie, które posiada 't. !zw. rząd czy­
nu, t. zw. większość w sejmie i senacie, apa­
rat urzędniczy musi być odżywiany wedle stopy 
nowożytnej. Wszelkie wykręty i usprawiedliwi >- 
nia są tylko miarą niedołęstwa i złej woli. I 
tilateeo, jeżeli warstwy urzędnicze w Warszawie 
postawiły sprawę ostro i zagroziły strajkiem, 
ta uczyniły to zgodnie z interesem państwa.

Raz trzeba z tem grzesznem ględzeniem 
skończyć. Albo aparat urzędniczy postawić na 
nogi i uporządkować państwo, albo napędzić 
niedołęgów czy tchórzów, którzy się boją —■ 
podatków. Dalsze kwilenie ze strony urzędników 
powiększy tylko chaos i zdemoralizuje naczelne

sfery rządowe 'do reszty, a  z nimi razem i całą 
odwykłą od podatków i ofiar część społeczeń­
stwa

jeżeli tedy cały świat, urzędniczy postawi 
swą sprawę stanowczo i z narodowego punktu 
widzenia, — może uratować państwo i przyczy­
nić się do uzdrowienia sumienia odpowiedzial­
nych za nawę państwową.

Urzędnik polski nie mioże być więcej po­
śmiewiskiem bogatych, reklamą dla handlu, przed 
miotem pogardy dla antypanstwowycn elemen­
tów i politowania dła oibcych.

Tu chodzi o dobro i honor państwa. P ie­
niądze znialeść się muBzą i o tem pomyśleć m u­
szą wszyscy, którzy chcą mieć państwo polskic- 
rządzone na wzór nowożytny, a  nie według tra ­
dycji zapleśniałej chińszc zyzny.

Bis.

T r a g e d j a  E a n K u .
Akcyjny Bank Związkowy dla Stowarzyszeń 

Zarobkowych i Gospodarczych, we Lwowie u- 
iegł katastrofie. Założony w roku 1903 ciężkim 
wysiłkiem Polskich Towarzystw Zaliczkowych 
po łatach dwudziestu działalności * społecznej 
przeszedł w ręce prywatne, stając się własno: 
śd ą  pp. W asserbergera i Steinberga.

Fakt ten zaistniał jeszcze przed rokiem, 
a  do wiadomości publicznej dostał się dopiero 
w chwili obecnej, kiedy ustąpienie dyrektorów 
tego banku wywołało pewne zaniepokojenie w 
opin ji publicznej, odsłaniając temsamem wstrzą- 
śnienie instytucji, któremu niestety uległa już 
już dawniej, a  tylko pilnie ukrywane było przez 
spravfców katastrofy.

Akcvjny Bank Związkowy nie m iał szczęścia 
Od chwili swego nałożenia, jakkolwiek założy­
cielom przyświecała szczytna misja społeczna 
Historia, powojenna Banku, stwierdza niezbicie, 
że idea założycieli została wypaczona, a  o- 
stat i i dyrektor powołany w chwili bardzo nie­
fortunnej z łona Towarzystw Zaliczkowych za­
dokumentował dobitnie, do czego może dopro­
wadzić samowola.

Instytucja założona dla kooperacji polskiej 
mogła nie sprzeniewierzyć się swojej misji i mo­
gła pozostać dla Małopolski nadal takiem ban­
kiem, jakim do dnia dzisiejszego dla Wiełkonoh 
ski pozostał Bank Związku Spółek zarobkowych 
w Poznaniu, i Pank Towarzystw Spółdzielczych 
w W aiszawie dl,a Królestwa, gdyby • zacho­
waniu jaj programu i jej celowości nie przeciw­
stawił się ostatni dyrektor, któremu losy bań- 
ku: tak ni opatrznie powierzono,

^Nieszczęściem instytucji stanie się zawsze 
władza, jaką się obdarzy jednostkę, jeśli tej 
władzy nieograniczy się przez powołanie orga- 
now, któreby mogły rozciągnąć należytą kon­
trole niad działalnością dyrektora i  czuwać nad 
zaHbn-a liem publicznego charakteru zakładu.

W dzisiejszej chwili takie niebezpieczeństwo 
istnieje więcej niż kiedykolwiek, bo w7, ohecnych 
czasach dewaluacji marki polskiej akcję bankową 
nabyć można bardzo tanio, a  świadectwem te­
go niech będzie fakt. że za akcje, która przed 
wojną kosztowała 80 dolarów, płacił p. Wasser- 
berger przeciętnie pudełko tutek.

Stowarzyszenia'Zarobkowe, będące założy- 
życielami Akcyjnego Banku Związkowego we 
Lwowie, potraciły olbrzymie majątki na wojnie 
a ostatnią stratę oonoszą. obecnie, gdy ich za­
kład bankowy sprzedany został prywatnym lu­
dziom,

Sprawiedliwości niech się stanie zadość. 
Stwierdzić bowiem należy, że pp, Wasaerberge- 
rpwi i Steinbergowi podsunięto dó kupna Akcyj 
ny Bank Związkowy.

Bo wód1 do tego dał ostatni dyrektor A k c y j­
nego Banku Związkowego, wywołując swoją sa ­
mowolą zatarg z Towarzystwem „Pezet“ wTe 
Lwowie. Zatarg okazał się katastrofalnym w 
swoich skutkach dla Banku Związkowego w 
chwili, gdy p. W asserberger nabył w sposób 
zupehiie przypadkowy blok akcji Bankn Zwią­
zkowego od Tow. „Pezet". Kupno było szczęśliwe 
dla p. W asserbergera i okazuje się, że ostatni

dyńektor Banku Z w. „był dobry na początek11, bo 
w ślad zatem odkupił p. Wasserberger z łatwo- 
cią blok akcji Banku Zw. od Banku Krajowego 
i od przeważnej części członków Rady Nadzor­
czej Banku Związkowego. Ostatni dyną'-.tor Ban 
ku Związkowego w swojem zaślepieniu okazał 
się niezwykłym politykiem bankowym, kiedy roz­
począł skunować przez Oddziały Banku i przez 
pośredników we Lwiowie, Krakowie po prowin­
cji akcje Banku Związkowego dla p. W asserber- 
gera, a  że żydzi byli pośrednikami i nabywcami, 
nie ich wina, iż pośredniczyli i nabyli towar.

Niech ten wypadek niezwykły w swoim ro­
dzaju będzie wielluem memento dla innych, któ­
rzy, podobną 'polityką mogliby wywołać nieszczę­
ście dla zakładów polskich.

Nie można się dziwić, że p1. W asserberger 
sfcawszy się właścicielem Akcyjnego Banku Zwią­
zkowego nie mógł tolerować dotychczasowych 
dyrektorów i spowodował ich usunięcie —> i to 
by me było jeszcze nieszczęściem, że ich miejsca 
obsadził swoimi ludźmi.

. Nieszczęście leży gdzieindziej.
Z chwilą nabycia Akcyjnego Banku Zwią­

zkowego stali ię pp. Wiasserberger i Steinberg 
współwłaścicielami Fabryki maszyn B-ci Biskup­
skich w Koto myj i, Towarzystwa Chemicznego 
Zagłębie w Zawierciu i być może innych przed­
siębiorstw przemysłowych rdzennie polskich, 
których akcje znajdują się w portfelu Akcyjnego 
Bonku Związkowego.

Więcej jak pewne, że z takiego porządku sze­
rzy te przedsiębiorstwa polskie nie będą urado­
wane, jak również nie będą uradowani i uszczę­
śliwieni hczni urzędnicy Polacy Banku Związ­
kowego, którzy miejsc swoich ustąpić będą m u­
sieli innym.

Błąd nie do datowania popełniło Towarzy­
stwo „Pezet“, odsprzedając P- Wasserbergerowi 
blok akcji Banku Związkowego. Nie wolno mu 
było tego uczynić pod żadnym pozorem boć 
przecież nie podobna przypuścić, aby tu  chodzi­
ło o ak t Zemsty prywatnej. Towarzystwo „Pezet“ 
znając dobrze sprawę sprzedaży Syndykatu 
Przemysłowców posiadającego majętność Kołki 
oraz blok akcji lą n k u  Związkowego — w ręce 
p. Steinberga, do czego w głównej mierze przyło­
żył jęki ostatni dyrektor Banku Związkowego, 
miało wszelkie dane, aby te przechodzące z rąk 
do rąk stosy akcji Banku Związkowego skupić 
i stać się takim czynnikiem dla Banku Zwiąż 
kowęgo jakim się stała Spółka gazów ziemnych 
dla polskiego Bianko Przemysłowego, nie naru­
szając jego charakteru publicznego, — a nie 
puszczać go w ręce prywatne.

Tak zakończył iżywot Akcyjny Bank Zwią­
zkowy OJ* Stowarzyszeń Zarobkowych i Go­
spodarczych we Lwowie a  pozostał Akcyjny 
Bank Związkowy z odciętym ogonem na spo­
sób angielski „modern*', czem niepomiernie cheł- 
.f.ił się ostatni dyrektor Banku Związkowego, gło­
sząc na Targach Wschodnich, iż modernizuje za­
kład bankowy.

Jeden z za-tożycieli Akcyjnego Banku 
Związkowego r!ia Stowarzyszeń Zarob­

kowych i Gospodarczych. '

M  I G Z i l l  W J A  M W .
SILNE TARCA MIĘDZY POSŁAMI ŻYDOWSKI­

MI.
Na tle odmiennych stanowisk1, zajętych na 

kongresie sjonistycznym w Karlsbadzie i z po­
wodu rywalizacji nftę izy przywódcami, przyszło 
między posłami Grunbau|mem i Reicnem do sil­
nego konfliktu, który odbił się głośnem echem 
na zebraniach i w prasie partyjnej R. Griin- 
baum ostro ^atakował „handełesostwo1* posłów 
żydowskich z Małopolski. E. Reich o Ipowiedział 
energicznie w „Chwili**.

Walki te miogą pociągnąć poważne następ­
stwa w, klubie sejmowym żydowskim.

Mr}da»a uchwala,
Czterogłowy klub fcatolieko-ludowy p1. Mata- 

kiewicza, kooperujący iobecnie z Piastem, zwołał 
swoją radę naczelną i w sprawie stosunku do 
obecnej, większości i rządu uchwalił, żg pakt 
z nią uzależnia od sposobu jego wykonania.

Niema to jak, dyplomacja i idoologja z Tu­
chowy. '

P, Dąhsil zaprasza.
E. Dąbal przysłał do swoich byłych kole­

gów z sejmu waiszawskif o pismu zapraszające 
ich by przyjechali oglądnąć Rosję bolszewicką 
i zorganizowali w tym celu liczniejszą, na m ie­
siąc czasu obliczoną wycieczkę.

Na wystawę w Moskwie wyjechał m1. i. poseł 
Wędziagolski

Sprawy polskie,
P- ŁAD OŚ JAKOŚ OCALAŁ.

Warszawa. TTięi. wł.) (G). Ze stanówiska
naczelnika wydziału środkiowo-europ. w min. 
spraw zagrań, ustąpi w nadchodzący poniedzia­
łek p. La toś i uda się do Rygi na stanowisko 
posła. Miejsce jego yająć ma p. Roz wado wsi i, 
urzędnik w min. spraw zagrań.

ZATARG IZBY KONTROLI PAŃSTWA Z P.K.O.
W arszawa. (Teł. wł.) Hf). Prezes najwyższej 

Izby Kontroli Państwa, pismem1 z dn. 20. bm. 
zwrócił się do p. W itosa o interwencję wobec 
faktu, iż dyrekcja P. K. 0. nie dopuszcza przed­
stawicieli Izby Kontroli do wglądu w papiery
p. K. g.

PROJEKT 0  UPOSAŻENIU URZĘDNIKÓW 
PRZYJĘTY PRZEZ KOMISJĘ SENACKA-
Warszawa. (PAT). 22. września. Senacka 

komisja skarbowo-budżetowa pod przewodnic­
twem sen. 'Adelmana, na przedpołudniowem po­
siedzeniu przyjęła projekt utsawy o uposażeniu’ 
funkctoi-arjuszy państwowych i wojskowych. 
Wszystkie"wnioski. Opracowane przez podkomisję 
które w swoim czasie podaliśmy, przyjęto, z t,ą 
tylko zmiana, dó; arb 16, że uposażenie , zv- 
zifane górnośląskim kiolejarzoui, m a być także 
zapewnione urzędnikom celnymi i pocztowym. 

— --

NIWIŃSKI SKAZANY NA 8 LAT WIĘZIENIA-
Warszawa. fPAT). 22. września. Po trzy­

dniowej rozprawie w sądzie okręgowym, zakoń­
czył się dziś proces przeciw Władysławowi Ni­
wińskiemu, obywatelowi ziemskiemu, który dnia 
18. m aia b. r. dokonał w W arszawie zabójstwa 
wiceprezesa Gł. Urzędu Ziemskiego ś. p. Olewiń 
skiego. Sąd wydal wyrok, skazujący Niwińskie- 
skiego na pozbawdenic praw, oraz 8 lat ciężkiego 
więzienia zasądzając równocześnie na rzecz ro­
dziny' zmarłego powództwo cywilne w wyso­
kości 143,900.000 mk.
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GEBETHNER I W OLFF
w Krattowie — Rynek gł. 23.
Skład Główny Wydawnictw: 

P o ls k ie j  J  k ad m u j i  U m ie ję tn o śc i  
A k a -le m ji N a u k  L e k a r sk ic h  

K a sy  im . J . M ia n o w sk ie g o  
poleca ostatnie wydawnictwa tychże instytucyj:
Bibliografia, — Dantesca in Polonia,

Dante w Polsce, opracował St. P. , 
Koczorowski . . .  tjO.OOO'—

fehkenmajer L. A. — Mikołaj Koper- 
! nik jako uczony, twórca i obywatel 48,000'— 
Srowicz T. — Szkice anatomiczno- 

patclogiczne I. . . . —' —
Dobrowolski A. B. — Historia natu­

ralna lodu . . . .  500,000'— 
Goursate' E. — Knrs analizy matema­

tycznej T. I. . . . 150,000'- -
Kucharzewski Jan — Od białego ca­

ratu do czerwonego, cz. I. — Praca 
ta zawiera obraz państwa rosyjskie­
go w epoce jego najwyższej potęgi, 
za panowania Mikołaja 1. Daje cha 
raaterystyaę cara i dwora, biuro­
kracji, praktyk rządzenia ; daje 
obraz społeczeństwa i rzut oka ua 
stan uuyslowy Rosji, przechodzi 
kolejno etapy myśli rewolucyjnej 100,000*— 

Nauka Polska tcm IV. Rocznik . 100,000'— 
Prace Komisji Historji Sztuki, Tom III.

zeszyt I. . . t . .300,000'—
Scbuster A. i Less H. — Ćwiczenia 

praktyczne z fizyki . . 150,000'—
Sierpiński W. Zarys teorji mnogości 80,000 — 
Szczepański Ks. W. — Najstarsze cy­

wilizacje Wschodu klasycznego,
Egea i Hatł . . . .  600.000 —

W najbliższych uniach ukażą się 
T. Benni, J. Łoś, K. Nitsch, J. Rozwadowski, 
W. Ułaszyn: Gramatyka języka polskiego. 
Str. VIII 606 z jedną mapą. 

iioborski — Wyższa matematyka.
Rosner — Ginękologja.

Do eeu powyższych dolicza się 20 prc. dodatku 
drożyźuianego. 4S55

Katal wysy ta aię bezpłatnie;.

UKŁAD POLSK0-GDAŃSK1 W SPRAWIE 
REFORMY WALUTOWEJ.

Gdańsk, rPat). Tutejsze dzienniki niemieckie 
Zamieszczają telegram z Gdańska donoszący iż 
w sekretariacie Ligi Narodów zawarto miedzy 
generalnym komisarzem Polski w Gdańska p. 
Plucińskim a senatorem drem Volkmanem układ 
w sprawie reformy walutowej w Gdańsku. TJkład 
Stwierdza, iż nowa waluta gdańska która ma 
być wprowadzona, w styczniu 1924 r. a  której 
jednostką monetarną będzie 1/25 część angiel­
skiego funta Zawarty układ przewiduje udział 
banków gdańskich pracujących kapitałem po1- 
sjfkim lub pozostających pod wpływem Eolski w 
nowym gdańskim banku emisyjnym. W zamian 
Za to Polska zgodziła się aby banki gdańskie 
wzięfy udział w przyszłym polskim banku emi­
syjnym. Dalej układ stwierdza, że Polska nie 
będzie czyniła żadnych trudności nowej walucie 
gdańskiej, że nowy pieniądz gdański będzie 
przyjmowany przez wszystkie kasy piolskie w 
Gdański ij i łże pieniądzowi gdańskiemu przyznane 
będzie w Polsce stanowisko nadiardziej uprzewi- 

ilejiowanej waluty. Pieniądz gdański po zniesieniu 
i ograniczeń dewizowych zrównany będzie pod 
względem prawnym z imarką polską.

 ----<ti,«-- ----

PODWYŻKA TARYFY KOLEJOWEJ 0 100o/0.
Warszawa,. ./Pat). Ministerstwo koleji żela­

znej w porozumieniu z ministerstwem skarbu 
oraz przem|ysłui i hadlu uchwaliło podwyższenie 
a  w łaściwie przewalutowanie z dniem 1 paź­
dziernika taryf towarowych 1 osobowych o 100 
.proc. celem/częściowego przynajmniej przysto- 
jsow aiia ich poziomu do zdeprecjonowane i wa- 
ihrty i jiio wzrostu cen za niezbędne dla koleji 
pnaterjały oraż do zwiększonych kosztów utrzv- 
tean ia  pracowników.

WOjSKA w ł o sk ie  OPUSICZAjĄ k o r f u .
Berlin, (Pat). Jak donoszą tu z Aten ewaku­

acja Korfu przez wojaka włoskie została rozpo­
czętą. Artylerja została z powrotem załadowana 
na oicręty,.

srf.

MATERJE ANGIELSKIE
na ubrania, płaszcze i kostjumy po cenach oka> 
zyjnycb IMPORT SUKNA, Pańska 17 a, tli. p.

1838

W przededniu niemieckiej kapitulacji.
lf>r' Berlin. (PAT). 22. września. W poniedziałek j okupowanych. Głównym przedmiotem obrad bę- 

odbędzie się wspólna konferencja prezesów n r  ! dzie sprawa Zagłębia Runry. Należy przypusz- 
nistrów z gabinetem Rzeszy W konferencji we-1 rzać, że kanclerz skorzysta z tej sposobności, 
zmą udział również przedstawiciele obszarów '  aby przedstawić rzeczywisty stan rzeczy.

Bankructwo Niemiec.
MILIARDOWE BANKNOTY W NIEMCZECH.

Berlin. (BAT). 22. września. W najbliższych 
dniach m ają być wypuszczone nowe Banknoty, 
opiewające na  "500.000 milionów i 1 Diiljrrd 
marek. Riząd Rzeszy postano ił ostatecznie 
wprowadzić konta złote. Będą one obliczane w 
jednostkach w wysnkośc’ 1/10 dolara, licząc 
1. dolar 4.20 mk. złotych.

33 MILJDNY MAREK PAPIEROWYCH =  1 
MARKA ZŁOTA.

Wiedeń. (A~W). „N. Fr. Presse“ donosi, że 
za 1 markę złotą płaci państwo niemieckie 3? 
miljony marek papierowych.

Planowany zamach stanu w Rosji.
Członkowie rządu aresztowani przez ezerezwyszajkę.

Moskwa. (AW). Sowiecka czerezwyczajka 
dokonała w ostatnich dniach szeregu aresztowań, 
które wywarły nadzwyczajne wrażenie. Między 
aresztowanymi m ają się znajdować osoby, zaj­
mujące wybitne stanowisko w rządzie sowiec­

kim. Pewne wyjaśnienie przynoszą w tej spra­
wie ,'fzwiestja", które nie podając nazwisk u- 
więzionych, zaznaczają, że chodzi tu o pewną 
grapę osób, które planowały zdradę stanu.

ZAMACHY NIEMIECKIE NA TERENIĘ OKUPO­
WANYM.

Essen. (AW). Ubiegłej nocy dokonano tu 
zamachu na linję kolejową, która przechodzi 
przez miasto Siła wybuchu była tak wmlka, że 
dynamit uszkodził tor kolejowy na przestrzeni 
3 metrów.

Berlin. (AW). Onegdaj odkryła tutejsza po- 
(licja 2 m orderstwa na tle politycznym, popełnio­
ne przez członków tajnej, organizacji. Ofiarą 
tych zamachów padł niejaki Sand, porucznik re­
zerwowy. Powodem jego śmierci było uprawianie 
przezeń szpiegostwa bądź to na korzyść władz, 
bądź na korzyść komunistów.

LIGA NARODÓW; I SPRAWA ODSZKODOWAŃ-
Genewa. (PAT). 22. września. Zgromadzenie 

ogólne zakończyło dyskusję nad działalnością 
Ligi Ijiarodów za. rok ubiegły. Prof. Murray. de­
legat południowej Afryki, jest zdania, że Liga 
Narodów dała dowody, iż mogłaby znaleść za­
łatwienie sprawy odszkodowań, ocalając Europę 
od bankructwa. Dyskusję nad działalnością Ligi 
zakończono. Zgromadzenie przyjęło b°z dyskusji 
baport komisji komunikacyjnej i tranzytowej. 
Obrady zakończono.

H a  k t t la ik a p a li  lato,
27 GÓRNIKÓW ZABITYCH, 7 RANNYCH, 

8 ZAGINIONYCH.
Warszawa, (Pat) Pisma donoszą: Wczoraj 

na konalni Re den w Dąbrowie nastąpiła kata­
strofa Jak się okazało podczas pracy w starej 
komorze węglowej zapalił się ładunek używany 
do rozsadzania skał. W skutek tego wy b u t hu 27 
górników poniosło śmierć, 7 zostało ranionych 
a 8 zaginęło b«z wieści.

Warszawa. (AW.) Według wiadomości z Dą­
browy górniczej w rezultaee pożaru, który wy­
buchł w podziemnym chodniku Reden, 28 górni­
ków zostało zaduszonych, zaś 50 poniosło ciężkie 
obrażenia i poparzenia. W całem Zagłębiu pod­
jęta została akcja ,ratuńKowa dla rodzin po ofiarach 
katastrofy. Akcja ratunkowa trwa nadal.

Wędług dalszych informacji o katastrofie na 
kopalni RGten, sytuacja od wczoraj naogól nie 
uległa zmianie. Pożar trwa da lei i Dotychczas wy­
dobyto 28 trupów. jWedług danych zarządu kopalni, 
w szybie znajdowało się w chwili krytycznej 47 
ludzi, wobec czego pod gruzami znajduje się je­
szcze 19 osób. Istnieje przypuszczenie, że kilka 
z nich żyje. Dziś około godb. 3 jx> południu pożar 
Wzmógł się. Zarząd kopalni zmuszony bvł wobec 
tego wstrzymać na dole wszistki:- prace, w obawie 
dalszyióh' wybuchów.

Sprawy wojskowe.
WIELKA OYSLOKAOJA WOJSK.

Kur jor Lwowski dowiaduje się, że została 
zarządzona następująca dyslokacja wojsk: do 
Warszawy przychodzi z Poznania 14 dywizja; 
do Wiara z W arszawy dywizja 28-mja: do Po­
znania idzie z !Wiln? dywizja 1-sza. Do W łodzi­
mierza Wołyńskiego przychodzi 7 nułk ułanów 
2 Mińska Mazowieckiego.

SWOI I NIESWOI-
Pułk. Dowioyno Sołłohub areszt; w.any swego 

czasu w związku z wypadkami grudniowymi, 
powrócił „po dłuższym urlopie" do służby 
ozy n mej.

Natomiast pułk. Młodzianowski, oficer T bry­
gady legionów, usunięty został ze szkoły pod­
chorążych i przeniesiony „na wyszkolenie".

SPRAWY 0  UŁASKAWIENIE.
Warszawa, (telef). Minister sprawiedliwości 

rozesłał clo wszystkich sądów następujący o- 
kólnik:

„W celu ułatwienia ministerstwu sprawiedli­
wości przyjmowania telefonicznych, względnie, 
telegraficznych, sprawozdań w sprawach o u ła ­
skawieni*' i zamiany kary śmierci z wyroków 
sądów doraźnych, zarządzam, ażeby sądy o- 
kręgowe jednocześni i  z wyznaczeniem terminu 
rozprawy sądu doraźnego, bezpośrednio zawia- 

1 damiały o wyznaczonym terminie ministerstwo 
sprawiedliwości".
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druida nsahjica o poniżę do nlcSa,
B m u r y c i  s & fa z n n i  t m  ś m i e r ć  g ł o d o w e j .

Raz pb faz Odwiedzają redakcję naszą, eme­
ryci. Nędza, żal, gorycz — jgb-ic.o przebija się 
w ich postaciach. Prawdziwi biedacy „wstydzący, 
się żebrać".

ŻahE się, że dopiero teraz otrzymali doda­
tek 58 proc. aa lipiec. Jaką on ma dziś wartość, 
tego tłumaczyć nm trzeba. Dodatków 30 i 32o/0 
nie otrzymali dotąd. Nie przyznano im dodatku 
30 proc. na węgiel, przyznanego urzędnikom.

Odwiedziny takie wywierają wstrząsające 
wrażenie. Oszczędza się, tak, ‘oszczędza się, ale 
na życiu, głodzie i nędzy ludzkiej.

Tak się dzieje w Polsce pod rządami wię­
kszości .której patronują pp. Kuch&rsKi, Bryl, 
Hamerling, Kowalczuk, wojenni muititniljarderzy.

3200 WAG8N0W WĘGLA 0 0  ROZDZIAŁU-
Warszawa, (Pat). Przedstawiciele górnoślą 

‘skiegó przemysłu węglowego oświadczyli goto­
wość dostarczenia na dogodniejszych warunkach 
Dd przemysłu Z. dąbrowskiego 2.400 wagonów 
miesięcznie do dyspozycu nadzwyczajnego ko­
m isarza do wialki z drożyzną. Łącznie z Węglem 
ofiarowanym przez przemysł Zagłębia dąbrow­
skiego w ilości 800 wagonów komisarz nadzwy­
czajny będzie mial do rozdziału pomiędzy miasta 
i współdzielili© 3.200 wagonów miesięcznie.

Od Wydawnictwa
„kuriera Lwowskiego11.

Ponowny znaczny wżroSt kósztów wydawni­
ctwa zmusza nas za innemi pismami lwowskiemi, 
k^akewskiemi i warszawsklemi do podniesienia 
ceny pojedynczego numeru .Kurjera Lwowskiego"

4>«1 1. i^aidzleMiika 1023 na,

5000 Marek.
Prenumerata „Kurjera Lwowskiego" wyno­

sić będzie ód 1. października miesięcznie

We Lwowie do odbierania w ad­
ministracji „Kurjera Lwowskiego* . 110.000 m,

W e Lwowie z dostawą do domu 125.0UU m.
W całej P o ls c e .....................................  125 000 »
Z a g r a n i c ą ........................................... 180.000 .

Prosimy o rychłe nadesłanie prenume­
raty celem uregulowania nakładu.

K r o s i K a ,
k a l e n d a r z y k .

Dziś rz . Łat. G. 18 po Ś\v., Tekli; gr. kat. N. 17 pC S. 
H. S. Ju tro  rz. kat. G e ra rd a ; gr. kat. F te o d o ty  p rep . — 
W scnód słońca 5’12, zachód &'Z3.

TEA TR W1ELKL
N iedziela Bl r a v i a t a ‘ (w ystęp pp. F rm k l^ w n e j i D ra­

b ik a  w  głów nych rolach).
Poniedziałek  „Orlę" — 50 pro. zniżki.
W torek  .B a jk i”, b a le t fan tast. w  3 ak t. O, N edbaia, 

(prem iera).

TEa t R Ma ł ?.
Niedziela .M usisz być m o ją “.
Poniedziałek  „Tragedja dzieci* — S0 prc. zn iżki. 
W torek  „M usisz być m oją* — 30 prc. zniżki.
Środa „Óczy księżn iczk i Fatm y*, kom edja  w 3 ak tach  

Kied.-zyńskiego — prem iera .

TEATR NOWOŚCI.
Niedziela .M adam e Pom padour* .
Poniedziałek  ,Królovya T ąnga —  30 prc. zn iżki. 
W torek  .S zk o ła  kokot".

Koncert M, MiLiza pianisty, który zdobył 
ogromny sukces w Ameryce odbędzie się w po­
niedziałek 24. września. Bilety do nabycia. Biuro 
reklamy, (gmach Tow. Muzycznego) 4853

We Lwowie.
APEL DO URZĘDNIKÓW PAŃSTWOWYCH-

Międzyzwiązkowy Komitet Pracowników Pań­
stwowych Wojewudztwia Lwowskiego wzywa po­
nownie ogół pracowników państwowych do bez­
zwłocznego złożenia na ręce skarbnika Komitetu 
pi di. Włodzimierza Markowskiego, we Lwowie,

ul. Głęboka 1. 12. II. p!. uchwalonej, jednorazowej 
wkładki po 2 pro mitlie, t. j. 2 marki od każdego 
tysiąca poborów ha koszta delegacji i prowadze­
nia akcji w sprawach, dotyczących egzystencji 
p. p., ustawy uposażeniowej i emerytalnej, oraz 
rozporządzenia wykonawczego do tych ustaw 
i do ustawy o państwowej służbie cywilnej. 
P. T. Kolegów, likwidujących wypłacających 
poborv uprasza się usilnie o zajęcie t>ię zebra­
niem tych wkładek i odesłaniem ich z wykaza­
mi pod wyżej wskazanym adresem.

Mimo deficytu w kasie, który trzeba pokryć, 
wysłał M. K. P. P. ponowną delegację dLa po­
parcia postulatów ogółn p. p. wobec klubów 
senackich i w senackiej 'Komisji Skftrbowo Bu­
dżetowej. Periculum ih mora!

— Strajk w  galic. kasie oszczędności nie 
Został dotychczas niestety zlikwidowany i pa­
nuje powszechne zdumienie, że wydział galic. 
kasy oszczędności z  swym prezesem na czele, 
p. Ńiezabitowskim, dopuścił do tego . . .  skandalu. 
Jest to instytucja najstarsza i uchodzi za najpo­
ważniejszą. A' przecież dopuszczono tam do te­
go, że pracownicy galic. kasy oszczędności go­
rzej byii płatni, aniżeli funkcjonarjusze podrzęd­
nych zakładów. 'A* emeryci gal. kasy oszczę.dn. i 
ich wdowy i sieroty pobierają pobory, niewy 
starczające na to, ażeby żyć przez 1.—2 dni, 
a  nie przez przeciąg Całego miesiąca.

Podania memoriały, prośby nic nie .pomo­
gły i skończyło się na stryku , w którym Morą* 
udział nie tylko urzędnicy, lecz także wszyscy 
woźni. Nędza wywołała tę solidarność. Od urzę­
dników, przywiązanych do instytucji, żądać m o­
żna pracy®; poczucia obowiązku — wymaga ć 
jednak nić można tego, aby głodowali i cierpieli 
pędżr dla utrzymania instytucji. Zakład, który 
nie może utrzymać skromnie swego persona!u, 
nie ma "acji by tu '

— Z Teatru. „Oczy księżniczki Fatmy“.
Próby pod 'kierunkiem p. Orzechowskiego z tej 
ostatniej nowości Kiedrzyńskiego, dobiegają koń­
ca. Rolę artystki filmowej kr&ować będzie p. Bi- 
Iińska-Czarnowska, rolę bon vivantu mecenasa 
gra Rygier, w innych roiach pp. ładosiów na, 
Orzechowski i Zabiełski.

Fantastyczny balet „W krainie baśni", któ­
rego premiera Zapowiedziana je s t na wtorek w 
Teatrze Wielkim, wymagał długiego okresu przy­
gotowań. Na scenie ujrzymy w siedmiu obrazach 
kilkadziesiąt osób naszego zespołu baletowego, 
wśród nich zaś Kirsanową i Fortunata, dalej 
Bnrkacką, Biczówną, Faliszewskiego, Ciesielskie­
go, Morawskiego i innych.

5<l i 30-proe. zniżka. W poniedziałek na. 
Ostatnie przedstawienie ..Orlęcia" (z p. Hierow- 
skim) i ..rrasedji dzieci" w Teatrze Małym obo­
wiązuje 50-proc. zniżka w Teatrze zaś Nowości 
30 proc. na  „Królowę Tanga". We wtorek1 30 proc 
zniżka w Teatrze Małym na „Musisz być moją".

— Rozdanie świadectw uczes. nikoli obozu — 
przysposobienia rezerw w Nadwornej wraz ż po- j 
gadiiiką odbędzie się W Sokole-Macierzy w ponie-i 
działek 24 bm. o godz. 8-mej wieczór.

— Czy wpłynie to na potanienie węgla we 
Lwowie. Pisma warszawskie donoszą o zniżce 
cen na węgiel górnośląski. Zniżka ta  obejmuje 
gatunki węgla od orzecha nr. 1 w dół, aż do 
m iału od 6 proc. do 15. proc. Dokładny cennik 
jeszcze do Warszawy nie został nadesłany.

Ciekawa rzecz, czy zniżka ta odbije się na'| 
lwowskim targu węglowym, na którym speku- j 
la-mi węglowi i składnicy uprawiają niesłychane , 
zdzierstwa? \ i

' — (t) Znowu zamach samobójczy. W d o m u
przy ul. Kaspra Buczkowskiego 1. 10 w zamia­
rze samobójczym napiła się kwasu do czyszcze­
nia metali, Józefa Cz. Do lak rozpaczliwego kro- 
Ku popchnęło ją zachowanie się męża, który, 
upiwszy się, obił ją, a  następnie w pijackim szale 
połamał meble. Bo wypompowaniu żołądka na 
stacji pogotowia rat. odwieziono nieszczęśliwą 
do szpitala.

— (t) Granaty na strychu. Wilheim Westler, 
właściciel restauracji na  pl. Gołuchowskich 1. 5, 
zawiadomił wczoraj policję o znalezieniu na 
strychu rlo niego należącym1 dwu nh-ekspionowa­
nych granatów 7 i 12 cm. Granaty te leżały 
tanj niezauważone jeszcze od czasu ostrzeliwania 
Lwowa, a  więc od roku 1918. Zawiadomiony o 
tem oddział bezpieczeństwa Komendy Miasta za­
jął się uprzątnięciem granatów.

— (t) Ujęcie szajki bandytów. Kom. poi. 
Cbomrańskiemu, przeniesionemu z tut. Eksp. Pol. 
na stanowisko 'komendanta poi. w Żółkwi, udało 
się przy pomocy wywiadowców policji lwowskiej 
Romianiszyiia i Furmana ująć szajkę groźny cli 
bandytów, składającą się przeważnie z dezerte­
rów', a grasującą od1 kilku miesięcy w powiecie 
żółkiewskim. Część rzeczy pochodzących z ra ­
bunków, któremi wyrządzono szkodę do sumy 
około 1 miljarda mkp.. odebrano! Eandvtów od­
stawiono do sądu wojskowego we Lwowie.

— (t) SystemaTyczr.a kradzież. V7 sklepie 
konfekcji damskiej Spółki wyrobów kobiecych, 
mieszczącym się przy ul. Akademickiej 1. 22, 
od dłuższego cziąsu zauważono systematyczną 
kradzież, wczoraj'zaś (znów zginął kapelusz. W ar­
tość skraIżionych przedmiotów wynosi 3 miljony 
500 tysięcy.

2 cała) PfiCffiL
— Miljonowka- W dzisiejszym ciągnieniu

miljonówki padła wygrana '4.425.836.
— Cyły arcyksiąże austrjąoki Karol Stefan

w Żywcu zacłiorował bardzo ciężko.
— Urzędnicy p#stw ow i yogą strajkiem.

W Warszawie odbył się w piątek wiec urzędni­
ków państw, na  którym reprezentowanymi było 
23 organizacji zawodowych. Uchwalono rezolu­
cję, zapowiadającą na 5. października powszech­
ny strajk urzędników na wypadek, jeżeli rząd 
do tego czasu nie wykona postulatów następują­
cych: 1) natychmiastowe wypłacenie 30.37 proc. 
jako dodatku uzupełniającego pobory w dniu 
1. września; 2) wypłacenie 24.45 proc tytułem 
regulacji płac, jako -wyrównanie wzrostu dro­
żyzny, 3). każdorazowe wypłacanie reguł, dodat­
ku najpóźniej w 5 dni po stwierdzeniu wzrostu 
drożyzny przez główny urząd statystyczny; 4) 
wypłacenie 2-miesiecznyeh poborów dodatko­
wych jako bezzwrotnego [zasiłku na zakupy zi­
mowe; o) pokrywanie przez rząd opłaty szkolnej, 
za dzieci wszystkich urzędników państwo

— (t) Złodzieje strzelają. Na polu koło 
Czerkas, no w. Lwów, został postrzelony w nogę 
t rzez złodzieji kradnących proso, Wasyl Susak. 
Koń, n a  którym Susak ‘jechał, został pOd nim 
zabity. 'Śledztwo w toku.

Wielki przewrót w handlu i ! l
Z nany  w  k ra ju  ze sw ej solidnożei Dom 1 ow arow y 

„E spod ien t"  w  W arszaw ie  w ysyła, za zaliczen iem  poczto­
wym , różne  to w ary  niezbędnej po trzeb y  po Cenach niżej , 
ko n k u ren cy jn y ch . /

Składy nasze  posiadają w ielk i w y b ó r ró żn y ch  to w a­
rów  w ełn ianych , suk iennych , b ław atn y ch , b ielizny  gotowej 
im ęskiej, dam skiej i dziecinnej), chustek , w yrobów  w łó­
k n is ty ch  o ra z  skóry  n a  obuwie. Sz. Panie i Panow ie, żą­
dajc ie  naszych  dokładnych  cenników , k tó re  w ysy łam y  1 
n iezw łoczn ie  i bezpłatn ie.

Bez itUm rjzjka!
doba, p rzy jm u jem y  takow y  z pow rotem  i zw racam y pie­
n iądze. 4741

Zam ów ienia p ro sim y  kierow ać : „Exoedient“ W a r­
s z a w a , Nalewki 33. P. P. p rzy jeżdża jących  do W arszaw y 
up rzejm ie  p ro sim y  o łaskaw e zw iedzenie naszego sk ładu  
i osobiste  p rzekonan ie  się, co do g a tunku  to w aru  i cen. 

Od naszy ch  k iijen tów  o trzy m u jem y  dużo podziękow ań.

W ydział Izby Adwokatów zaprasza Człon­
ków Izby na zebranie w lokalu Izby, we wto­
rek dnia 25 września 1923 o godz. 7 wieczorem 
odbyć się mające, a to celem zajęcia sla.iowiska 
wobec wygórowanych wymiarów podatkowych, 
przypisanych adwokatom. 4871
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Fto & s i a G g fa ie  o k r a M i e  
przed srjem .

Wczoraj nareszcie, po czteru nieuoałych pró­
bach losowania ławy przysięgłych z powodu nie- 
jawienia się sędziów, wylosowano lawa; przysię­
głych i (rozpoczęła isię rozprawa w sprawie zbro­
dni, dokonanych przez bojowki ukraińskie w 
wschodniej Małopolace.

Rozprawę prowadzi r. Mayer, wotują r. Góttin- 
giefl i Duki-et, oskarża prok. dr. Giirtler.

Mi ławie' oskarżonych zasiadło dziewięciu 
Ukraińców, jakkolwiek akt oskarżenia wymienia 10. 
Z więzienia śledczego uciekł pierwszy oskarżony 
Michał Dzikowski, 26 Jat liczący, słuchacz poli­
techniki, który, jak się przekonać można z .aktu 
oskarżenia niżej streszczonego, odegra i podłą rolę, 
-przyczyniając sif* do zamordowania znanego Rusi- 
ina dążącego do zgody z Polakami, śp. Twerdochłi- 
ba. Podał on w śledztwie pohcyjnem, gdzie był 
'kilkakrotnie słuchany bardzo ciekawe szczegóły, 
odsłaniając krecią i perfidną robotę rządu Pe- 
truszewicza i jego (agentów.

Sprawę Dzikowskiego o współ winę w zbrodni 
morderstwa na osobie śp. Twerdochliba dokonanej 
i o zdiradę' główną, wyłączono z obecnej rozpra­
wy. Natomiast Oskarżeni są o to samo Semen 
Ukraiński, 30 lat liczący, słiich. uniwersytetu i 
Piotr Wiszniewski, 48 lat liczący, zarządca gma- 
ichu scminarjum duchownego g.ecko-kat.

Dalej oskarżeni są: Andrzej ZaJisko, 23 lat 
(Uczący, absolwent 6 jkl. gi,mnazjalnelj i Anioni Cza- 
|plak7 żony ty, robotnik kolejowy i właśc. realności 
w Lubaczowie, o to, że w towarzystwie Michała 
Dzikowskiego w iipjcu, 1922 r. podpalili budynek 
kolejowy w Lubaczowie. [

Antoni CzapUak r  Iwan Duda, 23' lat liczący, 
absolw. gimnaz. i |rolni5c w Lubaczowie oskarżeni 
są o to, ze w nocy na 6 września 1922 między 
Lubaczowem, a Basznją ze złośliwości poprzecinali 
druty telegraficzne i telefoniczne.

Edward Koz ale, 21 lat liczący, malarz, zam.
w Dulibach, oskarżony jest o wspólwinę w zbro-
skrj tobójeżego morderstwa, dokonanego w Duli
bach (na osobie wójta Dmytra Kuszczaka, posą­
dzonego przez likraińców o ugodową działalność.

Michał Stefanów, 27 lat liczący, rolnik w Da- 
szawie, oskarżony jest o zamordowanie w nocy
na 27 sierpnia i922 w Podhorcach wójta Hnata 
Amoniewaąjdo którego strzelił przez okno.

Antoni (irubski, 31 lat liczący, nauczyciel 
śmemi' w Stryju, oskarżbny jest, że w nocy na 
12 sierpnia 1922 w Stryju wrzucił dwa ręczne gra­
naty do budynku policji państwowej.

Włodzimierz Szumski,, 23 lat liczący, pomoc­
nik handlow-iy i wlaśc. realności w Stryju, osfcar- 
żo|ny o to, iże! z Grubslam' i innymi niewyśledzony- 
mi sprawcami zamachu dynamitowego na budy­
nek policjip aństw. w Stryju, pozostawał w zmowie 
i udzielił im pomocy. '

Wszyscy wyżej wymienieni są nadto oskar­
żeni o zbrodnię zdrady głównej. ,

‘i  Bronią oskarżonych: dr. Hankiewicz, dr. Głu- 
szldewicz, da . Dawydiak, dr. Szuchewycz, sędzia 
Plrystarz i inni. (

AKT OSKARŻENIA.
( Po zlikwidowaniu działań wojennych z oddzia­
łami wojsk b. ukraińskiej zachodn. Republiki — 
czytamy w akcie oskarżenia — rząd tej renubl. 
osiadł we Wiedniu, skąd nawiązał stosunki z nie­
zadowoloną częścią narodu ruskiego i nie bacząc 
>na Wojenne wyniki orężnej rozprawy, rozpoczął 
działania, które drogą dyplomacji poprawić miały 
zawiedzione nadzieje emigracyjnego rządu. Roz­
poczęła się agitacja prz^piw państwowa w grani­
cach Rzpltej polskiej. W następstwie wrogiej agi- 
cji poczęto tworzyć przewrotowe organizacje bo­
jowe, któiych celem, było za każd'ą cenę wywołać 
ruchy zbrojne, zaburzenia wewnętrzne i obalenie 
rządów polskich na terenie wschodniej Małopolski. 
Urzeczywistnieniu tej przeciw państwowej działal­
ności stanęła na przeszkodzie silna postawa Rządu 
polskiego.

Wedle twierdzenia dr. Pelruszewicza, naczelni­
ka samozwańczego rządu byłej ukr. zachodn. Re 
pubhki, skuteczność jego zabiegów u państw ^

sprzymienionycn uczyniono rzekomo zawisłą od. 
aktywności narodu ruskiego, zamieszkującego wsch. j 
Mabpolskę, czyli tzw. przez nich ukr. zachodu. 
iRepubl. Z inicjatywy wi^: rządu dr. Petruszwiczali 
aktywność ta zaczęła się ujawniać w czynacfi or­
ganizacji bojowych, a  w szczególności w niszcze­
niu mienią i (dobra państwowego.

(ZAMORDOWANIE ŚP. TWERDOCHIBA
( Rok 1922 by*, (rokiem, (wyborów, do nowego Sej­
mu warszawskiego. Za dyrektywą rządu dr. Peiru- 
szewycza organizacje bojowe ruskie we wschodniej 
Małopolsce postanowiły terrorem usunąć naród1 ru­
ski od udziału w wyborach, rozrzucili więc anoni­
mowe ogłoszenie, grożąc śmiercią każdemu, kto 
weźmie udział w wyborach. Ci, którzy w charak­
terze komisarzy wyborczych stanęli dó pracy wy­
borczej, padli z ręki skrytobójcy, a taki sam los 
spotka! prof. Sydora Twerdochliba, który jako Ru­
sin kandydował na posła do Sejmu, 
f Dalej opisuje akt oskarżenia szczegóły mor 
derstwu, które dokonane zostało w obecności Jana 
Dzyndza i Michała Dzikowskiego, jadących z śp. 
Twerdóchlibem Jo Sapieżanki.

OHYDNA ROLA DZIKOWSKIEGO.
Jak śledztwo wykazało, Dzikowski podstępnie 

w'dlarł się w zaufanie śp Twsrdochhba, i jako 
jeguo sobisty, sekretarz brał (wynagrodzenie i przyj'- 
rnOw'ał u  niego gościnę, a  równocześnie stał na 
zapłaconej usłudze organizacji bojowej. 
t Dzikowski przyznał, że po powrocie z sowiec­
kiej Ukrainy, zaproponował mu Iwan Duda, by 
wstąpił do ruskiej organizacji w powiecie ctesza- 
nowskim, mającej na celu obalenie włączy -polskiej 
we wschodniej MaiopcLoe. <

PODPALENIE BUDYNKU KÓLEJ. 
W LUBACZOWIE.

W czerwcu 1922 r. otrzymał Dzikowski rozkaz 
z okręgowej komendy w Przemyślu, by zacząć 
ruchawkę. W m.yśł tego w porozumieniu z An­
drzejem Zalisko i Antonim Czaplakiem spalił bu­
dynek kolejowy na stacji w Lubaczowie, Potem 
z polecenia komendy przyjechał Dzikowski do Lwo­
wa i' tu  z pomocnikiem „Cyeharem" (Stefanem 
Terleckim.) zamieszkał w zabudowaniach . w. Jura. 
Miał on informować naczelną komendę o stano­
wisku generała Tiutiunyka dó władz polskich i 
do organizacji ruskich.

Z końcem sierpnia naczelna komenda wydala 
(rozkaz, aby podjąć intenzywniejszą działalność. — 
Wó'wczas z łona naczelnej komendy wyszła inicja­
tywa zgładzenia ppof. Twerdochliba, którego akcja 
ugodbwa zagroziła celom naczelnej komendy.

DWÓCH MORDERCÓW SP. 1 WERDOCFTLIBA
, Do wykonania atentatu zmówiono Sadowskie­
go, Tońkę i Terleckiego. Około 18 września 1922 
■dostał Dzikowski rozkaz z naczelnej komendy wstą­
pienia na służbę do prof. Twerdochliba. W nawią 
zaniu znajomości z Twerdóchlibem był Dzikowskie­
mu pomocny Piotr Wiszniewski, który miał wia­
domość przez redakcję „Diła", iż Twerdochbb ma 
być zgładzony.

N a c l e s t a u e -

Okulista

Dr. Leon 'PUDER
- b. asysten t K liniki Frof. Fuchsa we W iedniu.

ni. Elom anowteza 7. 4550

l i i i  M\m na m
z zefirów angielskich

poleca

Salon mód ui^^kicłi

Henryka EBatta
Lwów, S ie n k ie w icz a

nap rzec iw  H otelu  George’a. 189/

Specjalny przykrawacz do bielizny

.ruskiej, wobec czego postanowiono w Wiedniu 
Twerdochliba usunąć, a Sajewicz miał tego posta­
nowienia dopilnować. On te,ż przygotowując za­
mach wybrał dó tego Terleckiego, Sadowskiego i 
lońka. Dzikowski dodał, że Semen Ukraiński, Ba- 
kowycz i Wiszniewski namawiali go, aby w stąp ił! 
dó służby u Twerdochliba. Wiśniewski przedstawił 
Dzikowskiego śp. Twerdochlibowi w restauracji Ko­
złowskiego — jako zwolennika Twerdochliba. — 
śp. Iwerd.ochlib był lak łatwowierny, że zaraz za- 
proponował Dzikowskiemu, aby dnia następnego; 
jochał z nim- na wiec do Mikołajowa, na co się 
Dzikowski zgoclvił. Bakowyc:/ zachęcał Dzik w kie­
go, aby wytrwał przy śp. Twerdbchlibifel i donosiłj 
naczelnemu kolcgjurri o całej akcji Twerdochliba 
i o tem, co się dzieje w redakcji „Ridnego kraju:"s 
zalecał też . Bakowycz, aby Dzikowski nie stykał 
z Terleckim, Sadowskim i Tońkim, albowiem oni 
są brani w rachubę, jako ći, którzy mają na Twer- 
dochlibie dokonać zamachu. Zresztą zabronił Ba­
kowycz "Ogóle Dzikowskiemu styk arna się z Ukra­
ińcami, by nie budzić podejrzenia w otoczeniu 
twerdochliba. Później zlecił Bakowycz• Dzikowslde- 

mu, aby się poznał z swymi trzema zamachowe-mi, 
a to dlatego, aby przypadkiem zamachowcy nie wy- - 
rządzili Dzikowskiemu jakiejś krzywdy.

W dalszych prze*ducii..macii policyjhych 6 i 
i . ,  listopada powtarzał Dzikowski swoje zeznania. 
W zeznaniach sądowych odwołał Dgikj w ki swoje 
zeznania na poheji złożone, twierdząc, ze zostały; 
one na nim wymuszone (?) Odpiera! w sądzie 
,,z oburzeniem" zarzut jakoby by ł zwolennikiem 
budowania Ukrainy na zasadzie orjentacji Peuu- 
szewicza itd1. ,

Rozprawę odroczono do poniedziałku. Rano 
nastąpi przesłuchanie oskarżonych.

n , , . i, , . : w  dalszym ciągu podaje akt oskarżenia dalsze
'.. Później do wykonama tego atentatu zaanga- 'fakt . olwil,iaj- lCe in 7ch oskarżonych.
T T  -  Na wczorajszej rozprawie odc;ytvwano naj-

Października 1922 r„ tj. w dniu czasu | 10rw akt oskaiżcnia w ■ ] m  lsJ/irn

i tam go przez całj dzień śledzili, \/icczorem zaś 
r a  dworcu w Sapitzance dokonali zamachu.

Sadou sk’ czterokrotnie strzelił dc 1 werdochli- 
ba, śmiertelnie go raniąc. Za dokonanie tego za­
machu Sadowski i Tońko otrzymali z naczelnej 
komendy ukr. p*o 100 tys. mkp.

ZBRODNIE BOJOV/KI UKRAIŃSKIEJ
Zezna! dlalej Dzilrowski, że wszystkie saootaże, 

dokonywały bo,‘ówki okręgowe i powiatowe. Orga­
nizacja bojówek obejmowała cały teren wschód.
Małopolski, oraz Wołynia i Bukowiny.

O dr. Petruszewiczu zeznał, że rząd jego po

Nadzór nad dystrybucjam i.
D yrekcja  lw ow skiego okręgn  skarbow ego ogłasza: 
„Doszło do  w iadom ości D yrekcji Polskiego M onopolu 

tytoniow ego, że sp rzed aw cy  w yrobów  tyron iow ych  p rzed  ’ 
k ażd ą  podw yżką  cenn ika  ty ch  w yrobów  odm aw iają  zgła­
szającym  się, k o nsum en tom  w  celach speku lacy jnych  sp rze­
daż; w yrobów  ty to n iy w y c h  m im o, że* w yroby  tak ie  posia­
da ją  na  sk ładzie  w zględnie w ukryc iu .

Celem  przec iw dzia łan ia  tak iem u  nadużyciu  zarządz i- 
, .  .. , , . . . ,  . , - -  -  „ ła  Izba  Skarbow a w sk u tek  re sk ry p tu  D yrekcji Polskiego
konferencji genueńskiej uważał za jedyny środek j Monop, ty toniow ego z d o ia  7. ix . 1923 Lx.: 1 .4885)1 v  3 . 
powadzenia polityki uniezależnienia Galicji wsth.j^y D yrekcje okręgów  skarbow yeh  rozciągnęły  za pośred- 
wytwołanie niepokoju w kraju, b y  w ten snosób! nic1t"jem p ° dl«łfły ci> organów  k on tro li skarbow ej ścisły 
d a t w y r^  t a j .  d„ w p w o la fe t •

DZIKOWSKI WYJAWIA DALEJ TAJEMNICE T ‘ " t  £  p -
Przy następnem przesłuchaniu 23 października (Nr 47 z r. 1022 poz. Uri).

Dzikowski podał szereg szczegółów CO do zam-ordo- * Z w raca jąc  uw agę konsum entów  na to  zarządzen ie  
wania śp. Twerdochliba. Saiewicz opowiadał mu I w2yw“ si® icl > by we snym  in teresie  donosili właSci-

?• ii . t j .  s s mtwerdochliba na tercme Oahdji sżkpdzi sp/awie. ujemnem spostrzeżeniu, ceitm ułatwienia kontroli*.
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N E K łtO L O G JĄ .

t
S T E F A N I A  

eórfca Seleny i Wincentego Tournellego
W iceprezesa D yrekcji poczt i telegrafów  

po długich i c iężk ich  c ie rp ien iach , zao p a trzo n a  św. Sakra­
m entam i, zasnęła w Pan u  dn ia  21. w rześn ia  b r., p rze­

żyw szy la t 28.
N a obrzęd  pogrzeDoWy, k tó ry  się odbędzie  w niedzielę 

d nia  23, w rześn ia  b r. o godzin ie  3 pop o łu d n iu  z dom u ża- 
ło b j p rz y  u liey  L eona Sapiehy 23, na cm en tarz  Lycza- 
bow aki, z ap ra sza ją

Urzędnicy pocztowi, Lwów 1.

Z Rady miejshiej.
Na wczqrajszem posiedzeniu rady miejskiej', 

dyrektor Tereniooczy, przedfozył •wniosek nagły 
- -  uchwalony jednogłośnie — wz\ wający pre- 
zydjmm m iasta by czyniło starania w kierunku 
skłonienia Rady za wiru łowczej Banku przemy­
słowego, by główną siedzibę tego Banku po­
zostawiła we Lwowie.

R. Szafrański przetmiawial w obronie maj­
strów kamieniarski, di, którzy w memorjaie 
przedłożonym do Rady miejskiej żają się na de­
partament techniczny Magistratu, który, pomija 
ich projekty na nagrobki, wskutek czego dbpro- 
wadtsa i tak upadający przemysł kamieniarski db 
sunetnego upadku

Z porządku <£zrónneglo po powzięciu dru­
gich uchwał uchwalono po referacie r. Piero- 
iyńskiego zaciągnąć na wydatki bieżące (opła­
cenie funk, jonarjuszy miejskich) 5 mil jardów 
marek.

Z koleji w myśl referatu r. Pierożyńskiego 
uchwalono wprowadzić podatek od lokali po­
cząwszy od1 1 października w następującej wy­
sokości: Od: czynszu przedwojennego dlo 600 kor. 
rocznie pół złotego miesięcznie, do 1500 kor. — 
1 złoty, ponad 1800 kor. — półtora złotego, li­
cząc 1 złoty po 30.000 mk. (dotychczas liczono 
15.000 za 1 złoty).

Następnie po długiej dyskusji uchwalono w 
"myśl referatu r. Fefsztyna następującą podwyżkę 

Bilety ulgowe 4 tys., wprost 5 tys., z prze­
siadaniem, dworcowe i kontrolne 7 tys. Podwyż­
ka obowiązuje od poniedziałku

fl.hu i  inuMt miesięczny: karta do dowolnej 
jazdły poł miljona mk., do dwurazowej jazd̂ y 220 
tys., szkolna 90 tys., z przesiadaniem 130 tys, 
gminna 150 tys.

Światło w mieszkaniach za kilowat gocUzinę 
21 tjs., v, lokal acu zarobkowyych 34 tys., dla mo­
torów 12 tys. mk.

W  myśl ref. r. Hoffingera uchwalono pod­
wyższyć cenę gazu ma 12 tys. mk1. za 1 m. kub.

Po ref. r. Poratyńśidego uchwalono podwyź 
podat, wodoc. w wv’e. 1 pr. od czynszu przedwoj. 
licząc 1 złoty =- 45 tys. mk. Opłaty te obowiązy­
wać będą od 1 października. Za użycie wody, 
obliczane przy pomocy wodbmierzy, liczyć się b i­
dzie za 1 metr sześć, u ody 10.000 mk. Referent 
stw ierdżił, że miesięczny deficyt zakładu wodo­
ciągowego wynosi 500 miljonów.

Czas odnowić przedpłatę'

DZIAŁ EOBIECY.
ÓSMA I DZIEWIĄTA MUZA.

Bramy świątyni sztuki są szeroko otwarte. 
Obok płąstyki, muzyki i literatury, weszły do 
przybytku: kiuo jako muza siódma, moda jako 
muza ósmą i sztuka gastronomiczna jako dzie­
wiąta. Zaiste każda sztuka jest radośeia zmy­
słów i umysłu i piękna, suknia lub wyszukany 
przysmak sprawiają wykwintnisi i smakoszowi 
to samo poczucie harmonii, pełności, doskona­
łości, co piękna poezja lun obraz. Niestetv jedno 
różni boleśnie wytwory ósmej i dziewiątej m u­
zy od dzieł plastyki i literatury — ich nietrwa- 
łość. Pozostają tylko formy i przepisy, które 
są tern, bzem gramatyki i zasady filozofji, same 
dzieła sztuki znikają. Ze słownika rymów i 
wzorów strof nikt, kto nie ma ognia bożego 
nie skleci dzieła sztuki, trzeba dopiero aby się 
zjawił laby sta, podobnie w zakresie mody, i 
kuchni Pięknie zestrojone ubranie, dobrze u ło ­
żone menu dają wrażenie syłnfonji. Skoczna 
muzyczka bors-d‘oeuvTe-ów — mówi (mistrz ku­
chni francuski sj — nastraja zmysł, budzi ape­
tyt. Potem pły ną miłe preludja „entrees", wresz­
cie pieczeń wznosi nas na wyżyny wzruszeń a r­
tystycznych', które podkreślają i wysubtelniają 
wyszukane meiodje deseru. Erzez cały obiad 
prze w i, a się zaś leit rnotiv wina.

Chbć dzisiejsze czasy drożyzny stoją na 
przeszkodzie rozwojowi obu ostatnich s z t u k  są 
one skTomne i zialdbwolą się matem', a  ponieważ 
całkiem’ ich z życia wygnać nie można, izróbmy 
im choćby ciiaśniutkie miejsce na łamach na­
szego pismla. .

Mody,
JESIENNE SUKNlt I PŁASZUZE.

Koło pór roku toczy się bez przerwy, jesień 
już wchodzi w swoje prawa. Pajęcze batysty, 
mar ki zety, fulary ustąpić muszą wełnie. Suknie 
jesienne zachowują linję prostą i skromną. Su­
knia „trois-pieces“ złożona z sukni i żakietu 
króluje dalej. Kolor granatowy i kasztanowy, 
oraz cała gama kolorów sarnich maią pierwszeń­
stwo. Zielony znika, popielaty zaczyna ofenzywę. 
Na godziny przyjęć wkrada się^czerwień pompę- 
jańska, błękit i fiolety. Na kapeluszach panuje 
wstążka, zwycięża filc chor pannę i aksamit 
nie ustępują miejsca. Pióru kogucie są najm o­
dniejszym stroikiem. Płaszcze z perleny, dnwe- 
tiny miękką choć prostą linją otulają postać. 
Często kołnierz stanowi szal wzorzysty, którego 
motyw powtarza się na kieszeni. Wązki kolo­
rowy galon haftowany okala niekiedy płaszcz 
cały, rękawy i kohuerz.

Wysokie trzewiki wychodzą z mody, ele­
gantki pod grozą grypy i kataru noszą tylko 
płytkie, strojne wymyślneffii sprzączkami.

KORONKI WRACA IA-
Koronki przez czas jakiś wygnane z bielizny, 

gdzie panowały mereżki i hafty, tryumfalnie 
wracają. Widzimy koszule i kombinacje oszyte 
koronką, falbauami z koronki, które często bie­
gną także wzdłuż bocznych szwów. Używa się 
koronki żółtawej, harmonizującej się ładnie z ba­
tystem różowym, morelowym, niebieskim i liljo 
wym, z którego dziś robi się koszulid.

V a iia w
Gdy mleko wybiegnie. Nie ma większego 

utrapienia dla gosposi i dla powonienia całego 
domu, jak gdy mleku wykipi. Zapobiec mrwn.-. 
niemiłej woni ęypiac jo ch ę  soli kuchennej na 
kuchnię lub maszynkę, na którą mleko wyinegło.

Babki ze szpinaku. Nie wszyscy lubią szpi­
nak, ilieco za mdły, aby mu smaku dodać można 
dorzucić trochę lis tirów szczawiowych. Oczysz­
czony szpinak płuozemw doLrze, gotujemy (nie 
zbyt długo, odświeżamy zimną wodą i siekamy 
drobniutko. Dodajemy następnie trochę mleka 
z i oznobioną w niem mąką, masło i żółtko z ja ­
ja  i podgrzewamy, mieszając. Następnie miesza 
mfy z dobrze ubitą pianą i napełn'am y masą ma ­
łe masłem wysmarowane kubki. Kubki wkłada 
my do u&Gzynla z gorącą wodą i gotujemy na 
powrotnym ogniu, laż zawartość zgęstnieje. Wów­
czas wytrząsamy ńa gorący półmisek babki szpi 
rakowe, na każdej umieszczamy płatek twardego 
jaja i oblewamy dokoła sosem pikantnym, 
śmietaną Lib bez, z korzeni i tartego [szwajcar­
skiego sera.

Kto chfce mleć cerę jak lilia z różalmi, niech 
wyciśnie sok jednei cytryny do szklanki świe­
żego mleklai i płynehl tylm umyje się przed spa­
niem'.

Kwiaty w mieszkaniu są radością Oczu, p la­
gą natom iast Ogrodniczek są robaki podgryzające 
korzonki. Ahy sie od nich uwolnić, należy zmie­
szać 2 części nafłjy raf i nowanej z ’1 (częścią kwa­
śnego mleka i (dodawać po trochę tej mieszaniny 
do wody przy podlewaniu.

Niszczmy plamy. W pół litrze wrzącej we 
dy rozpuścić 60 gr. m ydła dlo prania; dodać na­
stępnie 100 gr amoniaku, 25 gr. eteru, 2 litra  
w o d y . Zatkać mocno by eter nie uchodził i po­
sługiwać się płynem' db czyszczenia platn.

Anlsette’.

GIEłDA WARSZAWSKA.
(Tel. wł.l (G). Dewizy i waluty zagnai 

uległy dalszej zwyżce. Dolary 297.500, maiki 
niem. 000185. 'Akcji nie notowano dziś.

SPORT.
Dzisiejsze zawody sportowe:
Pogoń— W. K. S. Lublin. Mecz o mistrzo 

stwo Polski wschodniej. Początek.o godzinie 3‘30 
popoł Boisko Pogoni.

Hiasrronea—Jutrzenka (Kyaków). Początek o 
godzinie 4-ej popoł. Boisko Hasmonei.

Drużyna renrezentacyjna Węgier na mecz 
Węgry—Austrja przedstawia się w sposob na­
stępujący: Amsel—Vogl II, M andl-Kertesz II, 
Fleber, Rokken—Paulusz, Mohiar, Jaszrnasz. 
Csontos, Opata.

Zawody lekkoatletyczne w Kopenhadze dały 
następujące wyniki:

Bieg 15.000 m :
Nurrni 3: 598/ 10.
Rieg 400 m :
Engdahl 495/ in sek.
Skok o tyczce:
Peterseih 380 cnr.
Bieg 110 ml z plotkam i:
Petersen 154/y0 sek.
Rekord francuski w skoku w wyż ustanow ił 

Lew den osiągnąw szy 192.9 ir .
Awiatyczr.y rekord szybkości ustanowił iot- 

{nik am erykański Snndersorj osiągnąw szy 382 km 
(940 m w godzinie.

Rekord ten nie będzie jednak oficjalnym, 
gdyż za taki uważa międzynarodowy związek

Kul „a w alut 
K urjer 
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awiatyczny tylko tego rodzaju rezultaty który 
przewyżzsa ostatnio osiągnięty rekord o 4 km. 
Dotychczasowy rekord wynosił zaś 380 km 75 m.

JUTRZENKA (Kraków) — HASIWONEA 
1 :1  ( 1 : 0 ) .

Prawdę powiedziawszy, można się było le­
pszej gry po „Jutrzence" spodziewać, bo jaka­
kolwiek przewaga Jutrzenki — czy Lo techniczna 
czy taktyczna — ujawniła się chyba w pierw­
szym kwadransie gry. Natomiast pod jednym 
względem górowała drużyna krakowska bez­
sprzecznie n a l  swym przeciwnikiem, a to pod 
względem gry eleganckiej, pozbawianej incyden­
tów niemiłych, niepożądanych, a  niejednokrotnie 
żakowskich nawet.

Ostatecznie skończyło się na tem, że jeden 
z obrońców Jutrzenki m usiał zejść z boiska w 
lo-ej minucie drugiej połowy, gry, ale mogło się 
skończyć było i (gorzej, a  o item trzeba pamiętać 
zaw sze!

., "Tak \vięc Hasmonea grała zbyt ostro, mając 
jednak prawie przez cały ciąg gry zdecydowaną 
przewagę. Jednak jak zawsze brakowało odpo­
wiedniego zgrania w linji napadu, względnie u- 
«tauiczne kombinowanie na Steuennana prowa­
dziło do marnowania bardzo dobrych szans.

Bardzo sprawniej grał Birnbacb, W erther za 
prędko czasem centruje, Steuerman trafił na 
świetnego bramkarza Jutrzenki M eller^ który so­
bie dawał bajecznie radę z silnymi strzałami, 
wysyłanymi w kierunku bramki Jutrzenki także 
i przez backów drużyny krakowskiej, ufnych 
widocznie w zdolności swego bramkarza.

Bramkarz Hasmonei puścił natomiast w ca­
lem tego słowa znaczeniu bramkę dla Jutrzenki 
w  IO hcj minucie pierwszej połowy z rzutu wol­
nego. Wyrównujący punkt dla Hasmonei padł 
w 8-ej minucm drugiej połowy po oornerze.

W drużynie krakowskiej wyróżniali się swą 
grą bramkarz obrona i środkowy pomocy. Atak 
„nie chodził" i nie wykazał tej zgrabnej gry 
krakowskiej.

Sdosunefc oornerów 6 :3  dla Hasmonei. Sę­
dziował za mało energicznie p. Picheta.

Błąd drukarski zakradł się we wczorajszym 
•.„Sporcie" w notatce o rzucie kulą p. Barana 
w Warszawie. Wynik wynosi naturalnie, 12.28 m.

N .

Warszawskie międzynarodowe zawody w 
piłce nożnej pomiędzy budapeszteńskim klubem 
Yazas, a Polonią, zakończyły się zwycięstwem 
Yaz.asu w stosunku 4 :1  (2 :0 ).

ORŁOSZESSIA,
Do sprzedania

0! Uut i i M i
a to :

1 m aszyna w aży 15 cetnarów  
1 m aszyna waży 10 cetnarów

Maszyny w d obrym  stanie, — Ceny w edług um ow y. 
Zgłoszenia p rz y jm u je : 4852

Ł n cja W róblew ska
sz tuczna  fab ry k a  kw iatów  L ę s z n p  (Pom.)

Nauka i wychov'anie.
Czkoła tańców współcze- 
** snych (speąjaluy  k u rs  
taficów  scenicznych) Burga- 
C kici Czesławy, p iim ab aleri 
n y  i ’ Faliszewskiego Stani­
sław a k a le tn ic tw a  tea tró w  
m iejskich , p rzy jm u je  w pisy  
codzienn i- od godziny 6 —7 
wieczór, F ran c iszk ań sk a  7.

4854

Dokój koło T echn ik i w ynąj- 
• rnę kato likow i do końca 
Iipca  za pożyczkę 39 m iljo- 
nów sp łacanych  m iesięcznie 
ra tam i, pod „Pożyczka* Kur- 
je r  Lw ow ski. 4848

Różne.

p o k o j u  um eblow anego w raz  
• z w iktem  poszukuję. Zgło­
szenia „Dla zamożDogo* do 
Adinin. „K urjer« lwowskiego* 

4791

OSO ba m łoda z dobrego do­
m u idea ln ie  do b ra  i go­

spodarna, p rag n ie  p o tn eć  
człowiek i dobrego z ąkade- 
m ickiem  w ykształcen iem , w 
celu m atry m o n ia ln y m . Agro­
nom i m aję  pierwszeństwO- 
Pasiadn urządzen ie  i gotów- 
kę. Bliższe w iad o m y ch  lis to ­
wnie. O dpow iedź do ad m in i­
strac ji pod „O pieka" 4867

fo r te p ia n  nąjlepszej, znanej
*  m ark i, k rzyżow y sprzedam .

[„KUR JE RA LWOWSKIEGO"
Prosimy uprzejmie o jak uajrych-
— lejsze nadesłanie prenumeraty —

na październik
wraz z ewent. zaległością, celem ure-
— — — gulowania nakładu. — — —

Cena prenumeraty wynosi

od 1 -go października:
We Lwowie m iesięcznie do 
odbierania w administracji 
„Kurjera Lw ow skiego*. 110,000 m. 

We Lwowie z odnoszeniem
do d o m u   125.000 m.

W całej Polsce . . . .  125.000 „ 
Zagranicą m iesięcznie < 180.000 m.

Cena pojedynczego numeru 5 000 m.

we Lwowie

K opern ika 26. 
n ia rsk i

p a rte r , Skle-

ogłasza WPISY na 8 -mio miesięczny wieczorny 
kurs radjotelegrafji i radjotelefonji w dniach : 
1—-3-go października b. r. od goaz. 17-19-tej. 
Warunek przyjęcia: ukończonych 6 klas szkół
średnich lub równorzędnych. — Informacje na 

miejscu. 4855

Baczność!
I ć a t t l i o n i r f  z skJePem wolnym miesz- 
■LallllCIIRtd kaniem 12 pokoji przy 

mieście Ostrowie i szosie, od zaraz na 
sprzedaż. Cena kuons 350.000.000 Mk 
Wpłaty 200 ,00u .000  mk. resztę pozostaje 
podług umowy.

Gospodarstwo ™ ? mj0','s8u SI
grub&go. Dom 4 pokoje kuchnia chip.
wy, stodoła żywy i martwy inwentarz. 
Cena 400,C00 000 mk. Zaraz do nabycia.

Gospodarstwo mniejszem m ieście  
z budynkami, żyw y i m rttw y inwen­
tarz Cena kupna 80,00u.ti0Q Mk.

F i t n i p n i f f l  w  m{e ĉ*e Ostrowie na
R aU llC IM iU  ożywionej ulicy że składem, 

wystawowem oknem, podwórze i ogród 
24 pokoji. Cena kupna 750,000.000 Mk.

Zgłoszenia przyjmuje

Jan Sowiński i Ska
Ostnów

4364
Kolejowa 41. 

Telef. 209

KUPUJCIE TY LK O
'& P IERW SZYCH B ĄHl

Pom im o okroonej zw yżki obcej w alu ty , pom im o 
praw ie  ciągłych Btrejków, a p rzez  10 sam o okropne­
go w zrostu  cen na  wszelkiego ro d za ju  m an u fak tu ry , 
my jed n ak że  w ysyłam y w p ro st z fab ry k i pocztą  po 
s ta rych , tan ich  b a rd zo  dostępnych  (z bardzo  n ie­
w ielką zw yżką) cenach. I rad z im y  nie zw lekać póki 
zapasy  się n ie  w yczerpią.

1) M lo n ż - l  .ima. T ow ar ten  nie je s t dc ro z ­
darcia , bardzo  ład n y  i trw a ły  w  n o sz e n iu ,'ta k , że 
jest n iezbędnym  d la  każdego n a  codzienne u b ran ie . 
Cena za 3 m etry  n a  całe u b ran ie  m ęskie lub dam ­
skie gat. A) 500,000 m k., ga t b) 650.000, g a tunek  
C) 800.000 m kp.

2) „Boston*. O sta tn ia  nowość sezonu. W yrób 
z czystej w ełny, w  najm odniejsze  kolory i desenie, 
b a rd zo  p rak tyczny  i m odny  m ate rja ł na  eleganckie 
m ęskie uh ran ie  lub  na  dam skie  k o stju m y  i płaszcze. 
Cena za 3 rntr. gat A) 900 000 m kp., g a tu n ek  B) 
l,200.0u0 m kp., g a tu n ek  C) 1,500.000, p rim a  m kp. 
2,000.000.

3 1 Komplet podszew ki pod u b ran ie  w ysyła  się 
za m k. 400.000 i 650.000.

4) Na zimę, veloure na p a lta  dam skie 
i męskie, czysto w ełniane, jed y  ab isto -m iękk ie , je ­
dnokolorow e i m elange, po lewej s tro n ie  k ra ty  za­
stęp u ją  podszew kę. Na dam ski p łaszcz p o trzeba  
3 m etry  n a  m ęski 2 1la u itr . Cena m ir. A) 800,000, 
B, 900.000 i C) 1,000.000 m kp.

5) Dla p a ń  m odne k o rc ik l lub  szew ioty  na  
eleganckie suknie, kostjum y. Cena za m etr. 150,000, 
200,000, 300,000, 400,000 i 500,000 m kp.

6) F lare la  na zimę, piękna, m iękka, puszy­
sta, ciepła tk an in a  w e w szystk ich  ko lorach, zdatna 
n a  wszelkiego ro d za ju  dam ską  garderobę, szerok 
65 cm . Cena m etra  75,000 m kp Podw ójnej szero­
kości 1 ,‘:0,u00 m kp.

7) Chustki duże, zim owe, p u sz y s te , ' ciepłe, 
ładne lesen ie  w  c iem nych  ko lo rach  za sz tu k ę  tylko
700.000 m kp.

8) NOWOŚĆ, (jo to w e  sw eatery , czysto w ełniane, 
długie, puszyste , ciepłe p rak ty czn e  w e w szystk ich  
koloracn. Cena s z tu k i : 1,000.000 m kp. Z tego sa­
mego m aterja łu  b luzki szt. 400-000 m kp

9) O statnia nowość S e z o n u  T ry k o tin a  je ­
dw abna, na  na jładn iejsze  i najm odn iejsze  dam skie 
stro je  we w szj's tk ich  ko lo rach . Szerokość m a te rja łu  
180 «m„ tak , że jed n a  szerokość w ystarcza  w zu­
pełności dla najtęższej osoby. Na sukn ię  po trzeb a  
najw yżej od l'/*  do 2 m tr. Cena za m tr. 400000 m p,

10p Płótlia b iałe luń kolorowe na  b ieliznę, 
pościel, w sypy i poszw y. Cena za 1 m etr  75.000,
85.000 i 100,000 m kp.

1 1) Firanki na  m etry , p ięk n a  kanw a p rze tk an a  
paseczkam i, ko lo ru  białego lu b  krem ow ego, szero1- 
90 cm, cena 95.000 m kp. za  m tr.

T ow ary w ysyłam y n a ty ch m iast po o trzym an iu  
zam ów ienia za zaliczką pocztow ą n aw et bez zadat­
ku. Za przesyłkę, opakow anie  iw p łó tn ie ), asek u ra ­
cja i inne w y d ttk i dolicza się 5 prc.

Bez w sze.kiego ryzyka. K upujący abso lu t­
nie n ic nie ryzykuje , gdyż jeś li to w ar się nie spo­
doba  p rzy jm ujem y takow y z pow rotem  zw racam y 
pieniądze.

Zam ów ienia p rosim y  a d reso w ać :

Ekspedycja Przesyłek Pocztowych  

Łódi, u) ffilińsKi?go *0. K L
PT, P rzy jeżdżających  do Lodzi up rzejm ie  pro­

sim y o odw iedzanie naszego składu.
O trzy m u jem y  codziennie od naszych k lijęn tów  

niezliczoną ilość podziękow ań. * 1183

DOftl
25 o g r ó d k i e m  owocowym  i ja rz y ­
now ym  n a  pery fe rjach  m iasta  ze sta jn iam i 
na  16 koni, dużą w ozow nią  m urow ane  
i k ry te  now ą b lach ą  c y rk o w ą  sp rzed a  

in i .  Bescbloss, Lwów L enartow icza 12, od 8-11

P r o s z ę  l f  m l S | ę  §

m ikołaja  Kondaka
o podanie swego adresu do 
administr. „Kurjera Lwow.“
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5 ^  Firma protokołowana G U S  . A  * S ł P R l E D M A N h . Dostaw caw ęgla ikoksu
we Lwowie, ul. Leona Safieny 49. Tel. 748, &5rS£fiHG ,SS£ teTSSSfS; *5£

S C k : ,  9 5 0 0 0 0  z a  1 t o n ą ,  w ra z  Z d o s ta w ą  p rz e d  dom  w  ciągu 34 godzin od chw ili zam ów ienia do na jod leg le jszych  dzie ln ic  m iasta . 4860

3 RMUN
R T J T O W S K I H G O  1. 
- S 7 K S T I J S K A  3,  —

— — — Najświeższe nowości na se^on — — —
7 P A 1 *'T' wełny, plusze, dnl>le kamg., chevioty, 

|  £11111? W j  • flanele, barchany, welwety, eponge,
— — zefiry oraz płótno na wyprawy ślubne — —
— — — C e n y  f a b r y c z n e .  — — —

■ ■ ■ ■, z  -  p o l e c :  -  —  -

B R i \  O N
- S Y S S T U S K 4  3 .  — 
R I T T O W S K I E G O  X

m

w Lublinie
Spółka akcyjna

Centrala: Lublin. Rrabowsbie przedu.
ODDZIAŁY: Chełm, Kowel, Krasnystaw, 

Izbica, Opoczno, Pińczów,  
Puławy, Kazimierza Wielka, 
Działoszyce, Równe, Zamość, 
Tomaszów Lubelskie, Korzec, 
Ostróg, Krzemieniec, Dubuo, 
Łuck, Lwów, Siedlce, Bara- 
nowicze, Kołomyja, Włodzi­
mierz Wołyński, Brześć nad 
Bugiem, Szydłowiec.

Załatwia wszelkie czynności w zakres 
bankowości wchodzące. .4851

Ważne dla pp. Manulaktiirzystów! 1
Przód zakupom Mrołnlanych chustrk w Łodzi
jest obowiązkiem każdego kupującego wpi°rw wstąpić do 

F A B R Y K I  C H U S T E K  I S Z A L I  
J. Brettstoin I Ska w Łodzi, ni. Południowa 36.

Mamy zaw sze na sk ładzie ' w ielki w y b ó r ch u stek  w ełn ianych  zim ow ych 
i le tn ich  gatunków

1) Double zim ow e : „REGA*, „ZOFJA*, „MARJA*, „HERTA*, „REGA M.*,
2) Szale le tn ie : W arszaw ian k ę  11X 8, „T o rn to n “ (Brona).
3) Szale letn ie  bez fTendzli „Talja* 11X S- 2163 
Nasz w yrób  je s t  ty lk o  w ełn iany  cli i pó łw ełn ianych . Na w szelkie zapy tan ia

służym y od p o w ied zią : FABK i  KA CHUSTEK
J. Breitstein i Ska, Łódź, ul. Południowa 36.

m

Itagazyn mód „Chic Parizien“
Akademicka 5. mezanin

Unieważniam książkę w oj­
skow ą w y daną  p rzez  ko­

misję asen te ru n k o w ą P. K. U. 
  __________  _  ___  Sam bor 1921 r. na nazw isko

> o ( e c a  n a j n o w s z e  m o d e l e  o r a z  p o j Lisj w  ^ ic h Ą  ur. 10. listo-
,  .  a .  .  1.«  pada  1889 H natkow ice, pow.

l a r d z o  u i a i a r f e o w a n y c i i  c e n a c n  I i i -  pr zem vsi. 4 8 7„

sy, ta k że  przyjm uje przeróbk i. 4668

Ostrzeżenie.
Dyrekcja Centrali Wiel­
kopolskiej Agencji Rekla­
m y ,  właśc. Bratnia Po­
moc Tow. Studentów U- 
niwersytetu Poznańskie­
go, Tow. zap. w Pozna­
niu, św. Marcin 40 ni- 
niejszem ostrzega firmy, 
instytucje i zakłady prze­
mysłowe oraz osoby pry­
watne przed oddawaniem 
zamówień na ogłoszenia 
niejakiemu Frankiewi­
czowi Romanowi, poda­
jącemu się za agenta 
Wielkopolskiej Agencji 
Reklamy i występujące­

mu w jej imieniu. 
Frankiewicz jest zwy­
kłym oszustem i malwer­
santem poszukiwanym 
przez policję. — Jedno­
cześnie wyznacza się 1 mi- 
ljon marek polskich na­
grody, którą wypraci Dy­
rekcja Wielkopolskiej A- 
gencji Reklamy, Poznań, 
sw. Marcin 40, za ujęcie 
wymienionego i oddanie 

w rę^e władz. 
Oyrekcj? Centrali Wielko­
polskiej Agencji Peklamy 
Poznań, św. Macin 40.

(—) Łob z a ,  dyrektor.

RADA ZAWIADOIYCZA
Fabryki P o rc e la n y  i W yrobów  
C eram icznych  w Ć m ielow ie.

Spółka Akcyjna 
zaw iad am ia  niniejszem  Pp. A kcjonarjuszów , źe 
z dn en, 24. w rześn ia  1923 r., w P o lsk im  B anku 
P rzem y sło w y m  w e Lwow ie o raz  jego  O ddziałach  
w ydaw ane będą  now e akcje Ill-ej em isji, za zw ro­
tem  p rzez  su b sk ry b en tó w  p o tw ierd zeń  kasow ych  
oraz lis tó w  p rzy d zia ło w y ch  Polskiego B anku Prze- 

a  m yślow ego. 4859

PERLM UT TERA ULTRAMARYNA  
je s t najlepszą i najw ydatniejszą farbą  do 
bielizny, wapr,“ i dla celów  m alarskich

Z FABRYKI ULTRAMARYNY 1880
C I I  P E R L M U T T E R
L w ó w  i w  Znie sie niu k . L w o w a . B iu r a : u l . Słoneczna "16.

FARBY ANILINOWE
dis p rzem ysłu  skó izanego  i teksly 'nego , to w a r n iem ie­
cki m ark i „BADISCHE, BAYER, AGFA i t. d., 
ro zm a ite  odcień’a, n a ty c h m ia st ko rzy stn ie  do nabycia 
4863 w w iększych  i m niejszych  p a rtjach .
Ł askaw ą zap y tan ia  adresow ać pod „Faroy anilinowe 

6309" do a d m in is trac ji „K urjera Lw ow skiego".

Powszechny Bank Kredytowy S. A-
Zw yczajne W alne Z grom adzenie akcjo n arjn szy  Pow szechnego B ankn K redytow ego 

S. A. we Lwowie uchw aliło  dn ia  15.*m aja  1923 r. podw yższen ie  k a p ita łu  akcyjnego.
z Mp. 5 0 0  0 0 0 .2 0 0 :  n a  Mp. 1 ,5 0 0 .0 0 0 .3 2 0 .

R ada Z aw iadow cza na podstaw ie zezw olenia M inisterstw a S karbu  z d n ia  15jIX. 
1923 r. N r. DK. 4602|iII, udzielonego w porozum ien iu  z M inisterstw em  Przem ysłn  i H an­
dlu, p rzv stęp n je  do podw yższen ia  k a p ita ła  akcyjnego na raz ie  o Mp. 500,000.200 t  j. 
z Mp. 5Ó0,000.20o na

IVIp. 1 , 0 0 0  0 0 0 . 4 0 0
przez w ydanie 1.785.715 sz tu k  now ych  akcji VII. em isji po Mp. 280 im . w art. w  dro­
dze p u b licznych  zap isów  na  w aru n k ac h  następ u jący ch  :

I) A kcjonarjuszom  dotychczasow ym  p rzy zn a je  się p raw o  p ierw szeń stw a  n abycia  
now ych akcji w sto su n k u  jednej akcji nowej n a  je d n ą  a k c ję  daw ną.

/2) Akcjoiiarjusze, chcący skorzystać  z p raw a  poboru, m ają  w  te rm in ie  do dn ia  
20. p aźdz ie rn ika  1923 jr. w łącznie, pod  rygorem  u tra ty  ł ego p raw a, p rzed łożyć w  jc- 
dnem  z niżej podanych  m iejsc su b sk ry p cy jn y ch  o ryg inalne akcje I-ej do VI-ej em isji 
bez a rk u szy  kuponow ych , celem zan o to w an ia  n a  n ich  w ykonania  p raw a  po b o ru  i je ­
dnocześnie złożyć w całości w  gotów ce cenę em isy jn ą  po Mp. 5000. za akcje im . w art. 
Mp. 280 w ra z  z 8 proc. odsetkam i od tej ceny od n ia  1. p aźd ziern ika  1923 r. do dn ia  
w p ła ty , z doliczeniem  kosz tów  konfekcji Mp. 1000 za każd ą  akcję im. w art. Mp. 280 
oraz  p o d a tk u  giełdowego,

3) Na akcje, n ie  pobrane n a  podstaw ie u stęp u  1) p rzy jm u je  się zgłoszenia w d ro ­
dze wolnej su b sk ry p cji. R ozdziała ty ch  akcji dokona D yrekcja po zam knięciu  sub ­
sk ry p c ji w edług swego uznania.

Zgłoszeń na te  akcje dokonać neleży w  jed n em  z poni p o danych  m iejsc sub­
sk ry p c y jn y ch  do d n ia  5. lis to p ad a  1923 r .  w łącznie, za jednocz^ m złożeniem  w  całości 
w gotówce ceny em isyjnej po Mp. 7500 za k ażdą  akcję im . w art. Mp. 280, w raz  z 8 
proc. odsetkam i od tej ceny od d n ia  1. p aźd z ie rn ik a  1923 r. do d n ia  w płaty , z doli­
czeniem  kosztów  konfekcji po  Mp. 1000, od  każdej akcji im . w art. Mp, 280 tudzież  
p o d a tk u  giełdowego.

Subskryben tom , k tó ry ch  zgłoszenia dokonane poza p raw em  poboru , nie zostaną 
uw zględnione, zw róci się  w płaconą kw otę w raz  z 8 proc. odse tkam i od  d n ia  wpłatę

4) Akcje nowej em isji zrów nane  bęeą pod w zględem  p raw  z dotychczasow em i 
akcjam i z chw ilą  w p isan ia  podw yższen ia  k a p ita łu  zakładow ego do re je s trn  handlow ego 
i uczestn iczyć będą w dyw idendzie  od  dnia 1. p a źd z ie rn ik a  1923 r.

5) W razie podwyższenia ceny kursow ej 6 proc. złotych bonów skarbo­
wych, podwyższa się rów nocześnie podane wyżej ceny emisyjne akcji oraz 
koszta konfekcji w tym stc ‘uoku, w jakim  wzrośnie cena kursow a bonów 
w czasie od daty  niniejszego ogłoszenia do dnia dokonanej wpłaty.

Zgłoszenia przyjmują : Pow szechny Bank K redytow y S. A. we Lw ow ie i jego 
oddzia ły  w  W arszaw ie, K rakow ie, Bielsku, D rohobyczu  i B orysław iu  o raz  B anąue des 
Pays Jo  1‘Europe C entra le  w  P aryżu  i W iedniu .

Lwów, dn ia  18. w rześn ia  1923 r. 4862

fiiujdSr A, fipiteaat. bwt* SykstuiU 10. Di powiedzialny, redaktor- l&deua* Stroiński.


